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Sam chciałeś, Grzegorzu Dyndało...! 
— Byłoby to katastrofą dla I wręcz samobójcze, zmuszają 

wolnego miasta, gdyby rz^d pol-(wprost do zarządzeń, pozbawiają 
ski musiał odwołać.dyrekcję ko- i^ych Gdańsk możności ejrzysten-
Jejouą z Gdańska... Gdańsk ciąg- c j j . Mielrśtrry w Gdańsku wielkie 
nie wszelkie możliwe korzyści z | ;ezerwoary Topy% benzyny i tat-
cych kolei żelaznych, jeśii zaś ;-lVCn materiałów pędnych; korzy 
rząd polski uzcia za konieczne wy | t ;"a |iśmv •wydatnie ze stoczni 
poiać swoją dyrekcję z Gdańska, b a ń s k i e j dła remonat na-szych 
*" pierwszym rzędzie ucierp.a z • 
tógo powodu gdańszczanie. 

Kto tak w ymow nie ostrzega j 
Gdańsk? Z czyich SIÓA- p«.~piłne-' 
ły le słowa? 

Wysok: KomSarz Lisri Naro- j 
dów. Alac DonakL na posiedzeniu i Dopłacaliśmy do niej masę p:e-
przeszło 7 lac temu, uprzedz i , n iedzy. Płaciliśmy setki urzę-
R a d y Ligi 13 marca 1925, a więc jdników w guldenach. zamiast; 
Gdańsk, jak fatalne następstwa z jotvch. Mogliśmy dużo oszczę-i 
pociągnęłoby dia wolnego miasta. | dzać. Miasta pomorskie od \ 
gdyby w niem opróżniło się k 8 - | j a w n a nalegały: dlaczego dy-i 
kaset mieszkań, zajętych przez! rekcja w Gdańsku, a nie w To :J 
polskich urzędników kołejowych,j runiu. £zy Bydgoszczy? Trzy-
Łupiec gdański stracił ki!rxa tysię j maliśmy ją w Gdańsku przędą­
c y korrsimemów produktów żyw- | w szyslkiem dlatego, by nie. 

Jada. do Gdańska. 
- —— 

• 

okrętowi. Ale niema żadnych przy­
czyn. byśmy mieli nadal zabiegać 
o interesy Gdańska, gdy nasza 
dbałość wywołuje paroksyzm 
wściekłości. 

Tosamo z dyrekcją kolejową. 

ności i innych, niezbędnych do 
życia, fabryki gdańskie straciły­
by dosrawy, związane z pebyiem 
»- mieście tak oJbrzymieKO przed 
siębiorsrwa. jak dyrekcja kolejo­
wa. 

Po siedmiu latach ostrzeżenie 
Mac Donalda poszło w Gdańsku 
m zapomnienie. Przed trzema ry-
ŁjodniarnL dnia 3 czerwca, senat 
gdański zażądał od rządu nasze­
go usunięcia dyrekcji koiejowej z 
ierenu wolnego miasta. 

Żądaniu temu zadośćuczynio­
no w myśł starej rzymskiej zasa­
d y : vofen/i" noa fit iniuria. Nie 
dzieje się krzywda temu. który 
sam się domaga, aby mu krzyw­
dę wyrządzono— 

Rozbrat miedzy własnemi inte­
resami gospodarczemi a narzuco 
nemi mu z Niemiec celami poh-
tyczoemi, doprowadzają senato­
rzy gdańscy do absurdu. Od dłuż 
tzego czasu stosują metody 

i wszy 
szkodzić interesom gospodar­
czym miasta. 

Ale jeśli w swem zacietrze­
wieniu i zaślepieniu Gdańsk są­
dzi. że lepiej jest przypochłebić 
się hitlerowcom, niż strzec wła­
snych. najżywotniejszych inte­
resów. — my ostatecznie, wy­
czerpawszy wszystkie środki 
cierpliwości, stanąć musimy na 
stanowisku: tu t'a vouhi Geor-
ge Daridin... 

Po niewczasie przekonaliśmy 
się, jak fatalne następstwa spro­
wadziło zacietrzewienie poli­
tyczne i stanowisko Gdańska, 
wobec niemieckich poduszczeń. 
Ale wtedy już będzie za późno... 

Z Gdańska do Torunia 
przeniesienie pomorskie] dyrekcji kolejowe] 

Gdańsk doczekał się! 
W odpowiedzi na żale senatu 

gdańskiego, że Porska utrzymuje 
w wotaem mieście swoją dyrek­
cję kolejową, generalny komi­
sarz Rzeczypospolitej wystosował 
pismo, w któreim oświadczył, iż 
rząd polski niezależnie od wy­
stąpienia senatu już oddawna 
miał zamiar przeniesienia za­
rządu linij kolejowych, znajdu­
jących się na terytorium pol-
skiem, przedewszystkiem z te­
go względu, że utrzymanie ad­
ministracji polskiej w Gdańsku 
z powodu różnicy wartości wa­
luty gdańskiej w stosunku do 
waluty polskiej kosztuje znacz­
nie drożej, niż w Polsce. Do cza­
su przewidzianego przez art. 36 
Koiiwencji paryskiej ujednostaj­
nienia waluty, wzgląd ten musi 
być oczywiście przedewszyst­
kiem miarodajny. 

Od wykonania zamiaru prze­
niesienia dyrekcji powstrzymy­
wał dotychczas rząd polski 
wzgląd na interesy gospodar­
cze wolnego miasta. 

Wydatne pogorszenie się sto­

sunków w dziedzinie bezpie­
czeństwa i porządku publiczne­
go, jakiego Jesteśmy świadkami 
od pewnego czasu — brzmrJ 
odpowiedź parska — skłania je­
dnak obecnie rząd polski do 
przejścia nad temi skrupułami 
do porządku. 

* 
Zarządzenia związane z prze­

niesieniem dyrekcji zapewne 
zostaną wydane niebawem. 

W uzupełnieniu tego doniesienia: 
..Kurier Czerwony" dowiaduje 
się. iż decyzja w tej sprawie już za 
padła. 

Dyrekcja kolejowa z Gdańska zo 
staje przeniesiona do Torunia, 
gdzie przeznaczono dla niei dawny 
gmach urzędu wojewódzkiego. Ter 
min rozpoczęcia przeniesienia dy­
rekcji wyznaczony iest na dzień 1 
lipca r. b. 

W gdańskiej dyrekcji kolejowej 
pracuje przeszło ISO urzędników, 
a ogółem zatrudnionych jest około 
600 osób. 

Wyjazd tylu rodzin urzęd­
niczych i pracowniczych z Gdań­
ska niewątpliwie nie będzie przy­
jemnością dla sfer kupieckich i hau 
dlowych Wolnego Miasta. 

OK[V[ n.emiecfciej marynarki wojennej..Schlesien'", który wraz z dwoma tor­
pedowcami ma przybyć ź demonstracyjna wizytą do Gdańska. Z prawej 
kontradmirał Foerster. dowódca oaiizialu marynarki, przybywającej do 

Gdańska. 

Wyjazd wiceministra Kora 
w sprawach finansowych do Paryża 

Wiceminister skarbu, p. Adam 
Koc. wyjechał wczoraj wieczorem 
do Paryża. 

Wyjazd ten — jak słychać — 
związany jest z ponownem podję­
ciem rozmów co do drugiej tran­
szy pożyczki kolejowej i innych 

10 i pól miliona 
bezrobotnych 

w Sianarh Zjednoczonych 
LONDYN. 21. 6. — Jak dono­

si „Times" w depeszy swego no­
wojorskiego korespondenta, li­
czba bezrobotnych w Stanach 
Zjednoczonych określona zosta­
ła przez amerykańską iederacje 
pracy na 10.634.000 osób. 

Przeszło 7 i pól miliona bez­
robotnych przybyło w ciągu o-
łtatnich 2 lat. (PAT). 

Z braku zamówień 
z a m k n i e przedsiębiorstw 
• zagłębiu Dabrowskietn 
SOSNOWIEC. 21.6. — Teł. 

wŁ — Pomimo interwencji in­
spektoratu pracy, zakłady Ziele­
niewskiego zostaną zamknięte 
od dnia 1 lipca do dnia I sierp­
nia. Od dnia 1 sierpnia robotni­
cy zostaną przyjęci do pracy po­
nownie jednak na nowych wa­
runkach. w trzech grupach: mia­
nowicie w dniu 1 sierpnia, 8 i 16 
sierpnia. Fabryka zatrudnia 400 
robotników. (S). 

SOSNOWIEC. 21.6 — Tel. 
wł. — Kopalnia „Renard" w So­
snowcu zostaje zamknięta z 
dniem 23 b. m. na okres dwóch 
tygodni, z powodu braku zamó­
wień. W okresie rym zarząd ko­
palni udzieli wszystkim robotni­
kom płatnych urlopów. (S). 

Dramatyczna gra w Lozannie 
Rozbieżne propozycje Herriofa i Mac Donalda 

LOZANNA, 21.6. — TeL wł. — 
Zakulisowe rokowania w sprawie 
załatwienia sprawy odszkodowań 
jak i rozbrojeniowych, wykazują 
coraz silniejszą- rozbieżność poglą­
dów i przybierać poczynają coraz 
bardziej dramatyczny przebieg, nie 
wróżący wiele dobrego ani konfe­
rencji lozańskiej ani genewskiej. 

Pod osłona nocy... 
Wczoraj późnym wieczorem 

premier Herriot opuścił swój ho­
tel. odmawiając dziennikarzom >n-
lormacyj z kim sie ma zobaczyć. 

Jednakże kilku dziennikarzy uda 
k> sie w ślad za samochodem prem 
jera francuskiego i stwierdziło, że 
udał sie on do odległej o 10 kim. 
od Lozanny w kierunku Genewy 
miejscowości Morges. gdzie odbył 
3-godzinną rozmowę z szefem de­
legacji amerykańskiej na konferen­
cje rozbrojeniową Gibbsonem. 
specjalnie przybyłym z Genewy. 

Nietylko ta nocna wyprawa Her-
riota wywołała zrozumiałe poro­
szenie w tutejszych sferach poli­
tycznych. ale bardziej jeszcze ze­
lektryzowała je wiadomość, że 
prezydent S L Zjedn. Hoover póź­
nym wieczorem połączył się dro­
ga radiotelegraficzną z Gibbsonem 
i polecił mu wywarcie nacisku, aby 
w najbliższym czasie doszło do 
porozumienia w kwestii rozbroje­
niowej. Hoover podkreślił, że bez 
osiągnięcia pełnych rezultatów na 
konferencji, nie można myśleć o po 
zytywnem uregulowaniu sprawy 
długów wojennych i reparacyj. 

Francuska prowzycja 
34cttieqo RioratcriBS 

Według mformacyj Szwajcar-
jskiej Agencji Telegraficznej, eks­
perci finansowi delegacji francus­

kiej wypracowali plan definityw­
nego załatwienia sprawy odszkodo 
waó, który został przez Herriota 
przedłożony ;Mac Donaldowjj. pro­
jekt ma przewidywać . zupełne 
wstrzymanie spłat repa racy jnych 
na okres 3 laL - : 

Po upływie tego okresu powoła­
na zostałaby komisja do ponowne­
go zbadania zdolności płatniczej 
Niemiec. Jeśliby sie okazało, że 
Niemcy mogą płacić, załatwienie 
sprawy polegałoby na wydaniu 
obligacyj kolei niemieckich, które-
by zostały wręczone wierzycielom 
Niemiec. Państwa, uczestniczące w 
konferencji lozańskiej, już teraz zo 
Dowiązałyby sie przyjąć decyzje 
komisji. 

Ancjlcy sprzeciwia a se 
Francuski projekt załatwienia pro 

biemu reparacyji opiera się na idei 
otrzymania przez wierzycieli Nie­
miec obligacyj. które zapewniłyby 
im korzyści na wypadek ewentual­
nego odrodzenia dobrobytu Nie­
miec. 

Niewątpliwe jest także, że rie r-
rtot po powrocie z Paryża jest zde­
cydowany oprzeć się najbardziej 
energicznie naciskowi, wywierane 
mu przez Anglików w kierunku zu­
pełnego anulowania odszkodowań. 

Wynika s*ąd wielka rozbieżność 
zdań miedzy Wielka Brytania a 
Francja. 

Niemcy żadaja moratorium 
LONDYN. 21.6. W City londyń­

skiej kursują pogłoski, że Niemcy 
zgłosiły-w Lozannie ogłoszenie mo 
ratorjum długów handlowych i pu­
blicznych, o ile konferencja lozań­
ska nie uchwali całkowitej anulacji 
długów wojennych i odszkodo­
wań. 

Pod ta groźbą City wysyłać ma 
liczne depesze do Lozanny do kanc 
lerza skarbu Chamberlaina i mini­
stra handlu Runcimana, żądające 
od nich bezwzględnego przepro­
wadzenia skreślenia długów i od­
szkodowań. 

0 deklaracje Niemiec 
BERLIN. 21.6. Konflikty, zao­

strzające sie coraz bardziej w Lo­
zannie i Genewie, budzą tu zrozu-

lerz deklaracji takiej nie zamierza 
złożyć w żadnym wypadku. 

Nacisk z Waszyngtonu 
LOZANNA, 21.6. — Tel. wł. — 

Ku zdumieniu delegatów na konfe­
rencje reparacy.iną przybył dzisiaj 
po południu z Genewy-do'Lozanny 
szef delegacji amerykańskiej na 
konferencję rozbrojeniowa Gibson 
w towarzystwie rzeczoznawcy 
amerykańskiego Normana Davisa. 
Obaj udali się prosto do hotelu Beau 
Rivage, gdzie odbyli póltoragodzin 
na konferencję z Mac Donaldem i 
Simonem. 

Ta niespodziewana wizyta Gib­
sona wywołała w kolach konferen­
cji wielkie wrażenie, ponieważ 
Amerykanie stale oodkreślali. że 
ze względów wewnętrzno-poli-

spraw finansowych, które oma­
wiane były poprzednio z ministra­
mi gabinetu Tardieu. 

Po mianowaniu rządu premiera 
Herriota sprawy finansowe nie by­
ty jeszcze omawiane z nowym mi­
nistrem skarbu i obecnie decydu-
jącemi czynnikami • 'finansoweml 
we Francji. ', 

Pogłoska, jakoby przyczyną wy­
jazdu min. Koca' był zamiar uloko­
wania weksli sowieckich z ostat­
niej tranzakcji hutniczej na rynku 
francuskim, stoi w sprzeczności z 
doniesieniem niemieckich źródeł 
handlowo - finansowych, które po­
dają, że weksle te miały zdyskon­
tować banki niemieckie. Weksie 
sowieckie wystawione są na ter­
miny do 18 miesięcy. 

Nieprawdziwe wiadomości 
0 polskiej misji 

wojskowej 
w Rumunji 

Polska Agencja Telegraficzna u-
noważniona jest do. stwierdzenia, 
że wiadomość Ullstein Nachrichten 
Dienst. jakoby Polska na życzenie 
rumuńskich wojskowych miała wy 
siać do Rumunji Dolską misje woj 
kowa dla uzgodnienia organizacji 

nuaie z a 1 n = w a n T Tute^ze < £ T t ^ J ^ ^ " ' ^ I ^ L ^ ^ ^ Ł L ^ ? , . . - 1 ^ 
kola polityczne obchodzi jednak w 
pierwszym rzędzie żądanie Herrio 
ta. aby Niemcy złożyły solenne 
oświadczenie, że przez szereg lat 
wyrzekną sie agresywności poli­
tycznej i nie będą poruszały ani 
kwestii granic ani rewizji trakta­
tów. 

Również Mac Donald uważa za 
konieczne oczyszczenie politycznej 
atmosfery w postaci nowej ogólnej 
deklaracji, zawierającej uznanie o-
becnego stanu terytorialnego w Eu 
ropie. W kołach delegacji niemiec­
kiej zapewniają z uporem, że kanc-

;się do rozmów w Lozannie. jest całkowicie nieprawdziwa. 

Nowy projekt rozw azania trudności 
Tymczasowa konwencja rozbrojeniowa aa 5 lat 

Zamari. inwalidów na Biały Dom 
Wykrycie •otworaegs spisku w Waszyngtonie 

N O W T JORK, 21- 6. — Ame- |dące do Waszyngtonu i zatrzy­
mano dwa samochody ciężaro­
we, wiozące broń. amunicję oraz 

rykańska poiicia tajni otrzyma­
ła wczoraj poufne wiadomości, 
że pewne grupy inwalidów z po­
śród obozujących pod Waszyng 
tonem zamierzają wysadzić w 
powietrze Biały Dom. 

Natychmiast wysłano liczne 
patrole na wszystkie szosy, wio-

dynamit... 
Jak ustaliło śledztwo, dyna­

mit ten był przeznaczony do 
wykonania zamachu na siedzibę 
prezydenta i rządu. 

.-

W rewolucyjnym odmęcie 
Oa'sze walk! • repaMce chiliiskie] 

SANTIAGO DE CHILE, 2 1 A — 
.Wczoraj wieczorem w Valparai$a 
gdy wojska rządowe wkroczyły do 
dzielnicy komunistyczne;, zostały 
obrzucone gradem kul. Ogółem w 
wyniku wczorajszych rozruchów 
było 30 zabitych i 90 ranych. 

Większość zabitych i rannych 
Stanowią strejkajacy robotnicy. 

Podobno jedaąk niektóre oddzia­
ły wojska trzymają uronc komu­
nistów, 

Do portu w Varparask> wpłynę­
ły dwa wojenne okręty chilijskie. 
wiozące 1000 marynarzy, mają­
cych przywrócić porządek. Mary­
narze ci otrzymali rozkaz strzela­
nia do grabieżców. 

W stolicy trwają w dalszym clą 
gu niepokoje. Są zabici i ranni. 

W całym kraju wprowadzone 
zostały sądy wojenne. Dla spłat 
wszelkich i wierzytelności ogło-

Lszooo moratorjtiftt 

GENEWA. 21.6. — Tel. wł. — 
W ciągu całego dnia dzisiejsze­
go odbywały się tutaj w dalszym 
ciągu rozmowy między delega­
tami Francji, Anglji i Ameryki 
na temat pchnięcia naprzód prac 
Konferencji Rozbrojeniowej. 

Nacisk ze strony Stanów Zje­
dnoczonych Ameryki Północ­
nej i Wielkiej Brytanii na Fran­
cję streszcza się w dążeniu do 
zakończenia prac Konferencji 
Rozbrojeniowej przez uchwale­
nie częściowe] choćby 1 termi­
nowej konwencji o rozbrojeniu. 
Chodzi obecnie tylko o to, za 
Jaką cenę Francja, reprezentują­
ca interesy swoje i swoich sprzy 
mierzeńców, zgodzi się na ustę­
ps twa w dziedzinie rozbrojenia 
jakościowego, ilościowego oraz 
redukcji budżetów wojskowych. 
Targi przeciągną się bezwątpie-
nia jeszcze cały szereg dni. 

Dążeniem delegacji angielskiej 
i amerykańskiej jest — jak się 
dowiadujemy — zawarcie czę­
ściowej konwencji, któraby obo­
wiązywała na 3 do 5 lat, poczem 
zwołaną byłaby nowa Konfe­
rencja Rozbrojeniowa. 

Częściowa ta kon wenecja za­

wierałaby wspólne dla wszys t 
kich państw ograniczenia woj­
skowe natury czysto technicz­
nej. Byłyby to więc przede­
wszystkiem ograniczenia wiel­
kości 1 wagi samolotów, ewen­
tualne postanowienia o umię­
dzynarodowieniu lotnictwa cy­
wilnego w Europie, dalej zakaz 
posiadania dziat ciężkich ponad 
kaliber 250 mm., oraz zupełny 
zakaz, wojny chemicznej 1 ba­
kteriologicznej. 

Ponadto konwencja tymcza­
sowa zawierałaby odrębne ana­
logiczne postanowienia dla sił 
morskich i przewidywałaby pe­
wne ograniczenia budżetów 
wojskowych, oraz odpowiednie 
redukcje stanów liczebnych. 

Te zasady będą właśnie 
przedmiotem rozmów angielsko-
francusko - amerykańskich w 
ciągu następnych dni. 

P o zakończeniu tych rozmów 
dopiero będą się mogły odbyć 
dalsze pertraktacje — na pod­
stawie tez uzgodnionych przez 
Francję. Stany Zjednoczone i 
Anglję — z delegacjami: włoską, 
niemiecką i rosyjska oraz z ln-
nemi państwami. 

Polak, liczący 114 lat 
najstarszy obywatel Bukowiny 

CZERNIOWCE, 21.6. - Naj-| narodowego z 1830 r. 
starszym obywatelem Bukowi­
ny, jest Polak Józef Guzek, za­
mieszkały stale w Czerniow-
cach i liczący 114 lat. Pochodzi 
on z okolic Krakowa i, jak sam 
opowiada, mając lat 12, był na­
ocznym świadkiem powstań,a 

Starzec 
jest zdrowy, czerstwy, pali i pi­
je Ojciec jego osiągnął wiek 80 
lat, dziad zaś jego 117 lat. Ma­
rzeniem czerniowieckiego Ma-
tuzalema jest osiągnięcie wieku 
120 lat. 

Cudowne uzdrowień e paralityka 
na widok posagu iw. Błażeja 

NEAPOL, 21.6. Podczas procesji 
na cześć Św. Błażeja w miejsco­
wości Bacoli obywatel ziemski me 
jaki Ludwik Caranante, od kilku 
lat sparaliżowany i pozbawiony 
możności poruszania się. kazał się 
wynieść na ulicę, oczekując na 
przejście procesji. Jak tylko uka­

zał sie olbrzymi srebrny posag, 
wyobrażający św. Błażeja 'Cara­
nante. zerwał sic z krzesła i pod­
biegł do posagu- Zbadany bez­
zwłocznie pr/ez lekarzy miejsco­
wych. Caramuite został uznany za 
uzdrowionego. (PAT). 

Katastrofalne oberwanie sit chmury 
potop na przestrzeni 1500 hektarów 

SALERNO, 21.6. — Oberwa­
nie się chmury spowodowało 
olbrzymie szkody, zwłaszcza w 
miejscowości Boccadaspido ! 
Bellosguardo, gdzie tereny po­
szkodowane wynoszą 1.500 ha. 

Cały szereg domostw chłop­
skich uległ poważnemu znisz­
czeniu. a niektóre musiano ewa­
kuować. Iti i owdzie naskutek 
ulewnego deszczu obsunęły się 
stoki gór, zasypując drogi. 

. Katastrofa aw/onetki sportowej 
Samolot spadł na tor wyścnowv 

Wczoraj o godzinie 17 min. 15 
na tor wyścigowy spadła skutkiem 
defektu w motorze awionetka Ae­
roklubu Warszawskiego pilotowa­
na przez 24-letmego Rolanda Kol-
posa (Bracka 23). 

Na dwa metry nad ziemia lotnik 
wyskoczył z aparatu. 

Pilot uległ poranieniu twarzy i 
wybiciu zębów. Pogotowie prze­

wiozło go do szpitala fen. Marszał­
ka Piłsudskiego. 

Samolot lypu ..Albatros*1 

strzaskane podwozie i motor. 
Wypadek, nastąpił w chwili, gdy^ 

konie szły do startu w czwartym 
biegu. 

Samolot spadł nie na właściwy 
tor, a obok. I'o przerwie spowodo­
wanej wyi'.- Ikiem —, .wyścigi odi 
bywały sie dalej. 
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„Ulica musi należeć do hitlerowców" 
NMC MtfC M f t * * * * * * • MMKZMfe 

' BERLflł, 21.6. — TeL wt. — Ze | W odezwie powiedziane jest, i e 
•wszysnrich stron Niemiec donoszą hitlerowcy nie mogą bezczynnie 
D krwawych awanturach hitlerow- patrzeć ja-k mordują ich towarzy 

TSB? 

i* ich. 
W Mitweidzie, hitlerowcy pobili 

ilotkliwie dwóch Polaków, oby­
wateli niemieckich, studentów tam 
iejszej szkoły technicOTei, którzy 
siedząc w rettauracji rozmawiali 
miedzy sobą po polsku. 

Wczoraj wieczorem ćoszto w 
Gliwicach do poważnych starć mię 
dzy policja i szturmówkami hitle-
j-owsłriemi. które wbrew zakazowi 
jwładz. usiłowały zorganizować 
łiochód demonstracyjny przez uli­
ce miasta. W czasie starcia użyto 
broni palnej. 

W okresu wesrfahko-nadren-
skim w Blrkensdorf podczas wal-
y\ ulicznej 4 osoby zostały ciężko 
.ranne. w Dusseldorfie odniosło lek 
Jcie rany kilka osób. w Wannę jed 
na osoba została ciężko raniona no 
iera. w Watenscheid jeden z po-
Jjcjamow i dwie osoby cywilne 
ciężko ranne, w Herne jeden komu­
nista ciężko ranny. 

Do poważniejszych rozruchów 
ulicznych doszło w okolicy Halle, 
gdzie silnie uzbrojony oddział ko-, 
jmunislów napadł na hitlerowców. 
.Wywiazate sie ostra strzelanina, w 
której padło kilku uczestników bój­
ki. 

ESSEN, 21.6. Hitlerowcy wydali 
Hziś oderwę do swoich oddziałów 
szturmowych, w której oświadcza­
ją. że oddziały te musza przeciw­
stawić sie terrorowi komunistyczne 
mu i wzywają do czynnych wys:ą 
cień. 

szy i nroszą sie bronić. Ulica musi 
należeń do hitlerowców, a nie do 
komunistów. 

Polacy laureatami w Wiednia 
H • i cd iyurodMid i zaMdach śpiewackich 

WTEDEŃ, 21. 6. — Miedzynaro-I Polak Edward Bender. IH-cią na 
dowe zawody śpiewackie w Wie- j jrrode w wysokości 1.500 szylin 
dniu zakończyły sie wielkim suk 
cesem polskim. Jury rozdzieliło 
nagrodę I-szą w wysokości 4.000 
szylingów miedzy 2-ch najlepszych 
konkurentów. Jednym z nichjest 

gów otrzymał Jerzy Czaplicki. Po­
nadto otrzymały dyplomy z me­
dalami. połączone również z na­
grodami pieniężnemi p.p. Aniela 
Pomorska i Bożenna Jarońska. 

Gen. Charles Dawes, b. wice­
prezydent Stanów Zjednoczo­
nych, byty ambasador amerykan 
Skf w Londynie, - a w ostatnich 
czasach przewodniczący Korpora 
cji Odbudowy Finansowej, o-

O co chodzi w Lozannie? 
W labiryncie długów i odszkodowań 

Konferencja lozańska, na które) 
wyniki świat oczekuje z wielkiem 
zainteresowaniem, jest niczem in­
nem jak finansową historią wiel­
kiej wojny. Chodzi bowiem o długi 
wojenne i odszkodowania, należne 
od Nilemiec, a wTes-zcie o wzajem 
na ich zawisłość. 

Ciekawe będzie wobec tego przy 
pomnieć, w jaki sposób do jednych 
i drugich przyszło i jakie są rozmia 
ry tych wierzytelności. 

W ciągu wojny i tuż po wojnie. 
państwa sprzymierzone i stowarzy 
szone pożyczały od Stanów Zjed­
noczonych sumy. kóre na czysto 
wyniosły zgórą 9 miliardów 600 
milionów dolarów, czyli mniej wię­
cej 100 miliardów złotych. 

Z tego sama Anglia pożyczyła od 
Ameryki 4 miliardy 257 milionów 
dolarów, czyli sumę równająca sie 
42 miliardom ̂ złotych, a jak sie po­
kazało. pożyczyła poło. ażeby po 
wyższej cenie rozpożyczyć te su­
mę pomiędzy swoich sprzymierzeń 
ców. u których umieściła razem 
sumę 80 miliardów złotych, a więc 

Nieustanne walki hitlerowców z komunistami 
Tran I fauni po oba stronach 

wali patrole policyjne, przyczem 
doszło do strzelaniny, w czasie 
której jeden komunista zostai 
śmiertelnie ranny w głowę. Po­
licje obrzucano z okien kamie­
niami. 

W Gelsenkirchen doszło do 
starć miedzy komunistami a po­
licją. Kilku policjantów uległo 
obrażeniom ciała. 

BERLIN. 20.6. — Tel. wt. — 
Dziś wieczorem doszło do krwa 
wych zajść w Dusseldorfie 1 w 
Gelsenkirchen. 

W Dusseldorfie w czasie starć 
komunistów z narodowymi so­
cjalistami zosta) jeden narodowy 
socjalista zabity, jeden zaś cięż­
ko ranny, kilkanaście osób od­
niosło lżejsze rany. Poza tern 
komuniści dwukrotnie zaatako-

Owacje powitalne dla Hausnera 
v Miami I N.-Jorku 

NOWY JORK. 21.6. Amba-
sador R. P. Filipowicz delego­
wał sekretarza ambasady Zazu-
linskiego na powitanie lotnika 
Hausnera. który w czwartek 
przybędzie do Miami. 

W rocznice bratobójczych zamachów 
iMutfeslłcJt « Chorwacji 

W Miami nastąpi uroczyste po 
imanie lotnika polskiego, po­
czerń odleci on do N.-Jorku. gdzie 
również czynią przygotowania na 
jego przyjęcie. 

prawie dwa razy tyie, ile sama po­
życzyła w Stanach Zjednoczo­
nych. 

Polityka Anglii po wojnie zmie­
rzała do tego ażeby przyjść z po­
mocą Niemcom. Tak wiec Anglia 
zobowiązała sie, że będzie żądać 
od Niemców z tytułu odszkodo­
wań, jakie na nią przypadały 1 od 
sprzymierzeńców, tytułem spłaty 
długów, nie więcej, niż sama bę­
dzie miała do zapłacenia Stanom 
Zjednoczonym. 

Co sie tyczy zaś odszkodowań, 
to rzecz nie jest już tak prosta. 

Powstały one w ten sposób, i e 
sprzymierzeńcy w Paryżu oświad 
czyli, że nie żądają od Niemiec żad 
nego haraczu wojennego, ale uwa­
żają za słuszne, ażeby Niemcy wy­
nagrodzili wszystkie szkody, wy­
rządzone cywilnej ludności i jej ," 

Po hitach zawiłych rokowań ca­
ły dług Niemiec z tego tytułu ozna 
czono na sumę 132 miliardów ma­
rek, czyli 330 miliardów złotych. 
Te sumę ustanowiono na Konfe­
rencji w Londynie i oznaczono ra­
ty roczne, jakie Niemcy miały uisz 
czać. Ale przyszła katastrofa mar­
ki niemieckiej, potem ponowne jej 
ustabilizowanie, po którem w t. zw. 
„planie Dawes'a" postanowiono, że 
ostateczne zobowiązania Niemiec 
pozostają niezmienione, dokonać na 
leży jedynie nowego podziału ich 
na raty roczne. 

Pod koniec roku 1928 Niemcy 
oświadczyły, że te postanowienia 
są dla nich nie do wypełnienia i że 
ujemnie działają na ich kredyt za­
graniczny. I tak przyszło do „planu 
Younga", który ustanawia raty nie 
mieckie w sposób, będący wyraź. 

własności w krajach sprzymierzo- nem uznaniem łączności miedzy od 
nych i stowarzyszonych. I szkodowaniami a długami wojen-

Wielka afera w Katowicach 
Francui skarany za nadużycia celne 

BIAŁOGRÓD, 21JŁ — Dziś we 
wszystkich miastach Chorwacji ob 
chodzono uroczyście rocznice śmier 
ci Stefana Ra dziczą. Pawła Ra dzi­
czą i Dżury Bassawiczka. Wszę­
dzie uroczystości miały przebieg 
spokojny z wyjątkiem Bosanskiejo 
Brodu. Jastrebarskiej i Sphtu. 

W Bosańskim Brodzie po nabo­
żeństwie cześć obecnych w kościele 
wyruszyła w stronę wiezienia, w 
celu uwolnienia jednego z wiezio­

nych tam komunistów. Doszło przy 
tern do starcia z policją, która zro­
biła użytek z broni palnej, zabijając 
jednego manifestanta. 

W Jastrebarskiej doszło również 
do starcia z policją i żandarmerią, 
jeden żandarm ciężko raniony. 

W Splicie manifestanci utworzyli 
pochód, który ruszył ulicami ma­
sła. Wznoszono przytem okrzyki 
antypaństwowe. Policja zmuszona 
do interwencji aresztowała 6 osób. 

KATOWICE, 21. 6. — Zakoń­
czyła sie tu niezmiernie ciekawa 
sprawa, dotycząca nadużyć cel­
nych przy sprowadzaniu do Pol­
ski maszyn i narządzi fabrycznych, 
popełnionych przez dyrektora fir­
my ekspedycyjnej w Katowicach, 
Brousse, p. Maureau, obywatela 
francuskiego. 

W r. 1927 Towarzystwo Sosno­
wieckich Fabryk Rur i Żelaza w 
Sosnowcu sprowadzało do Polski 
narzędzia fabryczne, nie podlega­
jące taryfie ulgowej. P. Maureau 
zwrócił sie do dyrekcji Towarzy­
stwa z propozycją, że gotów on jest 
podjąć sie oclenia narzędzi, według 
taryfy ulgowej udzielonej przez 
Ministerstwo Skarbu na instalacje 
do wakowania rur. 

Tak sie też stało. W lipcu 1928 
r. narzędzia wagi 62.000 kg. zosta­
ły oclone jako maszyny. Wspólni­
kami p. Maureau w tej aferze by­
li urzędnik celny Bem i jego po­
mocnik Kostrzewa. Skarb państwa 
stracił na niedozwolonem ocleniu 
186,000 zł. 

W jakiś czas potem p. Maureau 
popełnił defraudację, został aresz­
towany i skazany na wiezienie. 

Odsiadując karę, zwierzył sie on 
jednak niejakiemu Skrzetuskiemu 
z popełnionych przez się prze­
stępstw celnych. P. Skrzetuski no 
wyjściu z więzienia doniósł o tern 
władzom skarbowym. Minister • 

stwo Skarbu . wdrożyło natych­
miast dochodzenie śledcze i wy­
kryło całą aferę. Orzeczeniem 
karnem dyrekcji ceł \v Mysłowi­
cach skazani zostali Achilles Mau­
reau, Franciszek Kostrzewa i Sta­
nisław Bem każdy na' grzywnę po 
744.000 zł. z zamianą na dwa lata 
aresztu, kosztami sprawy w sumie 
144.000 zł. obciążono ponadto p. 
Maureau. 

Za grzywnę i koszta sądowe w 
wysokości 8S8.000 zl., na którą ska­
zany został p. Maureau odpowie­
dzialna jest firma Towarzystwo 
Sosnowieckich Fabryk Rur i Żela­
za. Sumę tę będzie musiało To­
warzystwo wypłacić skarbowi pań 
stwa w wypadku, o ile nie da sie 
Jej ściągnąć z p. Maureau. 

P. Maureau po odsiedzeniu kary 
wyjechał z Polski i ślad po nim za­
ginął: 

Inni oskarżeni od orzeczenia 
karnego dyrekcji ceł w Mysłowi­
cach odwołali sie do sądu okręgo­
wego w Katowicach. 

Sąd wyniósł.wyrok, którego mo­
cą Maureau został skazany na 200 
tysięcy zł., zaś urzędnik celny 
Bem i jego pomocnik zostali unie­
winnieni. Odpowiedzialna za ka­
rę, na którą skazany został p. Mau­
reau uznane jest przez sąd Towa­
rzystwo Sosnowiedkich Fabryk 
Rur i Żelaza w wysokości 150.000 
złotych. 

Gen. Dawes we własnym banku 
Porzucił całkowicie i f cle polityczne 

świadczył oflclalnie, że wycofuj* 
je się z życia pitol icznego. 

— Stanowczo ma-rn tego wszysr, 
kiego dosyć, — powiedział. —• 
Od czasu do czasu zjawiałem siej 
w Białym Domu i odjeżdżając! 
stamtąd, powiadałem zawsze, że, 
już nie powrócę. Ale posyłano po 
mnie i powracałem. Teraz jedmaki 
będzie to już ostatni raz. Mojem 
jedynem życzeniem jest zasiąść 
iprzy mojem własnem biurku, wi 
.moim banku i zająć się kierowni­
ctwem moich własnych intere­
sów. Dosłownie jestem znużony 
polityką i sprawami puibLicznemi. 

nemi. Mianowicie raty niemieckie 
oznaczono tak, ażeby w zupełności 
pokrywały raty od długów państw 
sprzymierzonych w Stanach Zjed­
noczonych i ażeby pozostawiały 
jeszcze pewna nadwyżkę, przede-
wszystkiem dla Francji, a w mniej­
szym stopniu dla innych państw, 
biorących udział w odszkodowa­
niach. 

Ale zaledwo ułożono w Hadze te 
zasady, przyszło do pierwszego za 
łamania sie giełdy nowojorskiej i 
do zamknięcia Niemcom długoter­
minowych kredytów. 

Rosnące jednak przesilenie świa 
towe sprawiło, że w roku 1931 tak­
że krótkoterminowy kapitał za­
czął w katastrofalny sposób odpły 
wać z Niemiec i tak przyszło do 
jednorocznego moratorium, zapro­
ponowanego przez Hoovera, co by 
ło uznaniem przez rząd Stanów 
Zjednoczonych istotnej łączności 
pomiędzy odszkodowaniami a 
długami wojennemi. 

W tein właśnie stadium cala sprą 
wa przeszła na stół obrad konfe­
rencji lozańskiej. 

Zgon 
Itr, Krystyny M eiiwńskiel 

Z Drezna donoszą, te zmartai 
tam na zapalenie płuc Krystyna 
z Tyszkiewiczów tir. Mieliyńska, 
właścicielka dóbr Pawłowicześ 
pod Lesznem. Zwłoki ś. p. hr« 
Mielżyńskiej przewieziono dziś 
do Pawłowicz, gdzie nastąpi zło­
żenie do grobów rodzinnych. 

Kronika polityczna 
Wiceminister Beck przyjął wczoraj 

nuncjusza paijieskieco Msr. Marcnagsrle 
KO, posła Szwecji de Heninssa i posta 
Finlandii dr. Idmana. (Iskfa). 

Czytajcie ..PANORAMĘ" 
7 dni 

Demonstracje kupców w Budapeszcie 
m e t w wysokim podatkom I kartelom 

GIEŁDA 
u. 

32.10 - | 
iwy Jnrfcl 

BUDAPESZT, 21.6. Celem za­
protestowania przeciw zbyt wy­
sokim podatkom, opłatom ubez­
pieczeniowym oraz kartelom kup 

w stolicy sklepy na przeciąg go* 
dżiny. W demonstracji tej wzię­
ło udział 12.000 kupców i rze­
mieślników oraz 25.000 'robotni* 

cy i rzemieślnicy zamknęli dziś1 ków. 

Sekwestr dochodów ponad 12.000 mk. 
na rzecz bezrobotnych w Prusach 

BERLIN, 21.6. Komisja głów­
na sejmu pruskiego przyjęła wnio 
sek komunistów, domagający się 
obłożenia sekwestrem dochodów 
rocznych ponad 12.000 mk. Za-
sekwestrowane sumy przezna­
czone mają być na pomoc dla 

bezrobotnych. Nadto przyjęty zo 
stał wniosek narodowych socja­
listów. wzywający rząd Rzeszy; 
do utrzymania również i po ro­
ku 1932 zakazu wpuszczania do 
Niemiec i .ipolskich, robotników; 
•przemysłowych'! *iÓTrfftŁ • * 

Na drucie t e l e g r a f i c z n y m 
zbliska i zdaleka. 

Wielka manifestacja Wolicka w Irlandii 
przed kongresem eucharystycznym 

pokładzie którego znajduje się piel­
grzymka polska w liczbie 150 osób, 

(zł. 161.6*): 8 proc obli:. Banku gosp. 
kraj. 94/fl (zl. 161.68): 7 proc. L. Z-
Banka uosp. kraj. 83.25 (w proc); 7, 

DUBLIN. 21.6. — Przyjazd lega­
ta papieskiego na Kongres euchary 
styczny kardynała Lauriego do Du­
blina przybrał rozmiary wielkiej ma 
nifestacji religijnej. 

Parowiec na którym znajdował 
% CHEŁDA WARSZAWSKA. 

mmśm. 
J Ł U ^ T ^ a ^ ^ o ^ r k l - <**• B a * . g ^ f c n j . 8U5~(w'iJe legat papieski, b n 
(kabel) SAM; Pa>yl 35.05; Szwajcaria %°g\* *™*Jr ł„!*^*7'%ES° Warszawie kardynał Lauri był 

o (zl. 161.68); 7 proc. L. Z. Banku eskortowany podczas całej podró-J73J0: Wiochy 45.60. 
Papiery procentom e. 

7 proc. pot. stabilizacyjna 44JM — 
43.75 (w proc): 4 proc. państw, ort. 
aa wdowa dolarowa 48.50 — 48.00 — 
48.15; 5 proc konwersyjna 3450: 6 
proc. poi. dolarowa 5150 (w proc): 
15 proc U "Z. Banka iosp. kraj. 94.no 

rolnego 8325 (w proc: 4 i Dołproc ±y z Anjlji do Irlandii przez eskad 
Z. ziemsk-.e 32X - - i f c samolotów, które lecąc nad stat 

kiem tworzyły znak krzyża. 33.50: R proc. L. Z. m. Warszawy 52.75 
— 5Z.50 — 5325; 8 proc. L. Z. m. Ło-. 
dii 51.75; 5 proc. L Z. m. Piotrkowa" N,a przystani zjawili sie premier 
MM: 10 proc L Z. m. Radonra 50.00— de Valera i prymas Irlandii. 
5050; 8 proc. pot. tzkolna I—IV em. Jednocześnie przybył do portu 
60.00. ISouthampton statek „Saturnia". na 

udająca sie na kongres euchary. 
styczny do Dublina. 

Na czele pielgrzymki stoi ks. 
kardynał prymas Hlond. W skład 
pielgrzymki wchodzi również kil­
ku biskupów oraz około 100 księ­
ży, a także kilkudziesięciu przed­
stawicieli społeczeństwa polskie­
go. 

Wycieczkę witał dziś w Londy­
nie ambasador polski oraz konsul 
generalny w otoczeniu przedsta­
wicieli kolonii polskiej. 

Bezrobotni w Ameryce. Liczba bez­
robotnych w Si. Ziedn. wynosiła » po­
czątkach czerwca okoto 11 milionów 
ludzi. 

Pożar 70 gmachów w .laoonjl. Ja­
pońskie miasto Kobe zostało nawiedzo­
ne katastrofą pożaru. W dzielnicy prze 
inysłowei spłonęło doszczętna 70 wiel 
kich budynków zawierających biura 
handlowe I kluby- Pożar powstał na-
skutek podpalenia. 

Potyczka dla Austrii. Rząd wlosk: 
I brytyjski zgadzają się na projekt po 
życzki dla Austrii i będą. w tem uczest­
niczyć. Udział Włoch wyniesie 30 tfttt). 
szylingów. 

Złoto dla Belgii. Z Nowego Jorku 
wyruszył statek, wiozący zloio dJa Bet 
gjl na sumę 4.084.900 dolarów. Obecne 
pokrycie zlotem waluty belgijski wy-
nosi 65.9S proc. 

Z Paryża do Teheranu. W Teheranie 
wylądowali piloci pułk. Girier i mjr. Rig 
not przebywszy przestrzeń z Paryia do 

Teheranu w ciągu 29 godzin. 
Katastrofa samochodowa. W pobliża 

Neurkirchen w Austrii doinej wyda« 
rzyla się wczoraj wieczorem katastro­
fa samochodowa, skutkiem której po« 
nieśli ciężkie obrażenia sekretarz lega-
cyjny poselstwa jugosłowiańskiego 
Stańko Erhardic i jego małżonka. 

Szarańcza nad Wołgą. Przeszło 40000 
hektarów, położonych przy brzegach 
środkowej Wołgi nawiedziła szarań­
cza. 
Powrót Nachuma Sokołowa. Do Lotidy 

r.j powrócił po blisko 6-iniesięcznym po 
bycie w Ameryce prezes wszechświa­
towej federacji sjouistów Nachum So­
kołów, 

Katastrofalne zderzenie tramwajów. 
W czasie wielkiej ulewy, jaką niiala . 
miejsce w Stu-tgardzie, zderzyły się z* 
ŝ bą 2 tramwaje, przyczem 15 pasaże­
rów, jadących na platiormach, odnio­
sło dotkliwe obrażenia 
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Władczyni podziemi 
— Wypogodź, się. wypogodzi — twierdził 

pan Tadeusz Cilińsk:, sąsiad Rawiczów i stały 
ich kompan w Jastarni. Pan Gliński zaciągał 
..klasycznie", ia i kresowiec, był typowym gadułą 
i ustawicznie powoływał sie na Petersburg, gdzie 
spędź1! w:ekszość życia. 

Ale najzabawniejszą jego cechą, lub raczej 
jego niezliczonych opowiadań było to, że nie pa­
mięta! nigdy nazwisk osób. będących bohaterami 
tych opowieści, ani dat, ani innych ważniejszych 
szczegółów, przez co wszystko, co mówił, wy­
glądało na zmyślone siedzenie zdziecinniałego 
starca. Mecenas Rawicz powiedział kiedyś żar­
tobliwie o Glińskim, że on dotychczas pamięta 
tylko dwie nazwy: Petersburg, oraz Gliński... 

— Wypogodzi się napewno — mówi! śpiew­
nie sympatyczny staruszek. — Raz w Prtrze, pa­
miętam, lało coś przez tydzień. Ale to dosłownie 
lało! Mój przyjaciel pułkownik, jakże mu było, 
zaraz, zaraz, ot i wyleciało z pamięci, powiada 
do mnie— 

— Niesłychane! — wtrąci! szybko adwokat 
Rawicz, widząc, że zanosi się na tasiemcową 
opowieść z cyklu „Tysiąc i jedna baśń petersbur­
ska". — Bardzo przepraszam, że panu przerwa­
łem, panie Tadeuszu — usprawiedliwia! się, po-
fcasaac HriAimiiri»Tti ^. j«r . i . wyczji^Jem tu 

właśnie coś takiego, co nawet mnie, starego 
adwokata wprawiło w zdumienie. 

Przesadzał oczywiście, ale przecież wypa­
dało jakoś zatuszować ter. mały nietakt towa­
rzyski. 

— Coś z polityki? 
— Ach. broń Boże. Polityki mam w życiu 

codzienr.em wyżej uszu, a teraz, podczas wa-
kacyj, miałbym się nią interesować? Nie, drogi 
panie Tadeuszu...To, co mnie tak zdziwiło, należa­
łoby zaliczyć częściowo do kryminologii, a czę­
ściowo do kroniki skandalów towarzyskich... 
Opowiem wam w krótkich słowach, co zaszło. 

Otóż w Londynie, w osławionej dziełnicy 
Włritechapel aresztowano onegdaj poszukiwane­
go zdawna włamywacza. I okazało się już we 
wstępnem śledztwie, że jest to powszechnie zna­
ny filantrop angielski, skolrgacony przez żonę 
z tamtejszą arystokracją. Nikt, nawet jego wła­
sna żona nie przeczuwała, że miłosierny filantrop 
prowadzi podwópne życie i stoi na czele budzą­
cej postrach jzajki włamywaczy.... 

— Jednem słowem — wtrąci! Jerzy Rawicz 
z uśmiechem — ten Jegomość jedną ręką ograbia! 
bogatych bliźnich, a drugą obdarowywał nędza­
rzy. Jeżeli nawet jest szaleńcem, to te szaleństwa 
cechuje logiczna celowość. 

— W każdym razie niezwykły wypadek — 
dorzuciła mecenasowa nosowym głosem, -który 
do rozpaczy doprowadzał Zosie Orską. 

— Niezwykły? Eeee, to Jeszcze nic takiego, 
dobrodziejko. Znam wypadek znacznie ciekaw-
SZjlfc l6Żtlj.chQdzi o tąfc jwatie „podwójne 2 y $ e " » 

Odezwanie się Glińskiego wywołało lekką 
1 panikę w calem towarzystwie, a potem bezsilną 
rozpacz i pogodzenie się ze smętnym losem. Zo-

. sia wzniosła oczy do pułapu, mecenasowa z toł-
| stojowską rezygnacją „nastawiła się" do wysłu-
| char.la długiej historji, Jerzy Rawicz postał ojcu 
j spojrzenie pełne wyrzutu, że wywołał wilka z la-
1 su, a chytry mecenas muskał wzrokiem nagłówki 
. dzisiejszych sensacyj w gazecie, szukając czegoś, 
I coby poniekąd usprawiedliwiło ponowne ode­

branie głosu gadule... 
I nikt z tych czworga osób nie przeczuwał, 

że bohaterką tego nowego opowiadania Tadeusza; 
Glińskiego będzie osoba, doskonale znana im 
wszystkim, chociaż pod innem nazwiskiem... 

Gliński zakaszlał, odchrząknął i poprawi! się 
w krześle. 

— Działo się to, proszę państwa — zaczaj— 
działo się to.... 

— W Petersburgu — odpowiedzieli chórem. 
— To już wiecie? Istotnie, w Pitrze to się 

wydarzyło... Jakoś w roku... zaraz, zaraz, w któ­
rym to było roku, hę? 

— Przed wojną japońską? — pomógł uprzej­
mie mecenas. 

— O, później, znacznie później. Ale przed 
wojną światową... Otóż pewnego dnia zjawiła się 
w Pitrze młodziutka aktoreczka nazwiskiem... 
zaraz, zaraz... jakże' tó ona się nazywała, hę, 

— Nie bądźmy niedyskretni, panie Ta­
deuszu... 

— Tak, tak — mecenasowa poparła męża 
skwapliwie, wiedząc, że poczciwy „Glinsio" i tak 
sobie ijję 9izypoonV. — Mniejsza o nazwisko.,, 

— Ha, skoro me chcecie, to mówmy bez na­
zwisk.. Otóż, proszę państwa, nie upłynęło dwa 
miesiące, kiedy cały Petersburg pszalat dla tej 
ślicznotki. Aktorką była sobie przeciętną, więk­
sze zacięcie miała tylko do ról charakterystycz­
nych. ale wszelkie braki nadrabiała swoją, nie­
zwykła wprost urodą, temperamentem no 
i, echem-chem. protekcją wielkiego księcia... za­
raz. zaraz, któryż to z wielkich książąt się nią tak 
interesował, hę? A psiakość, znowu mi wylecia­
ło z pamięci... 

— Bądźmy dyskretni ę— westchną! mecenas 
Rawicz. 

— Słusznie, mecenasie; bądźmy dyskretni.... 
Owóż tedy dzięki poparciu tego potężnego pro­
tektora, mała aktoreczka z prowincji wyrosła 
szybko na jedna z największych gwiazd stolicy. 
Nic więc dziwnego, że otrzymała główną rolę1 

w sztuce... zaraz, zaraz, taka znana sztuka o po-
dwójnem życiu... 

— „Prokurator Hallers" — podpowiedział 
Jerzy Rawicz. 

— Prokurator? Nie, Jureczku... Jakoś inaczej... 
Dość, że bohaterka tej sztuki prowadzi podwój­
ne życie: jest damą z towarzystwa, a równoefci 
śnie jest. echem, chem. jakby tu powiedziecie 
przy pannie Zosi, hę? No, taką sobie... 1 poza ^ 
tem jest kochanką herszta rozbójników, a po je­
go tragicznej śmierci, sama dowodzi bandą... Te­
raz, uwaga, mol kocham państwo. Teraz będzie 
najciekawsze... 

— Słuchamy — jęknęła mecenasowa. 
*D. c. n-ł 
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Czaszka z Jawy 
Najstarszy człowiek 
na sonecie 

Na »yspie Jawie o I" kim. od miej­
sca które uważają u klasyczna, pra-
s-edzihę małpoluda, holenderska ekspe­
dycja geologiczna pod »odzą d-ra Op-
penoofiha zuaiazła niez»ykle w\kopa-
i.sk... 

Nad brzegami rzeki Solo tk»>Ja od 
dz e^ąfków »1eków »• ziemi czaszka. 
.Według Sir Armra Kertha. »ybiDie-
I" antropologa angielskiego, czaszka 
la 

pochodzi z epoki lodowej 
) należała do istoy » prostej linii po-
ćii^dzacci f<d małpołiHia' 

Posiada ona charakter}styczne cechy 
•» okol-cach Pr*\ należące do człowie­
ka reanderthalMi-ego. Czaszka ma roż­
ni ary 13™' centymetrów sześciennych 
ZÓ\ czaszka małpoluda nie przewyższa­
ła V' era. sześciennych, a czaszka zna­
lezionego niedaleko Pekinu Siroanihrc-
j>u?a miała llón cm- sześć. 

Człf-miek. kiórego czaszkę obecnie 
natężono. 

mole być nwaiany za najstarszego 
człowieka świata, 

g&yi. według obiiczen. iył on na po-
cząrku eiropejskiei epoki lodowcomłj, 
w^ec jest o «iele starszy od najstar­
szych Neandertalczyków. 

\ 
Z szybkością 160 hm. na godzinę po ulicach Lwowa 

Nowv członek Akademii 
Francuskie! 

Siedem miesięcy 
w oczekiwaniu śmierci 

W jedhej z ticzarych ce ł śmier-< 
ci amerykańskiego więzienia! 
S ing - Sing czeka już od siedmu* 
mies ięcy na karę krzesła elek-< 
trycznego, skazany na śmiertf 

I zbrodniarz Benjamin Gordon. 
) C l w t ł e egzekucji d latego od* 
i kladają z miesiąca jia miesiąc. żej 
| Gordon jest świadkiem, ił iezbędt 

nym w szeregu procesów, które) 
iiie w i a d o m o kiedy się skończą. • 

S k a z a n y był członkiem nie* 
bezpiecaieś bandy i brat udzia ł 
v morderstwie, popemionem na 
policjancie. 

Obecnie lada chwila oczekujd 
śmierci, a t y m c z a s e m „ws;»pu>;e" 
swych towarzyszów, z klórycH 
aiż kilku skazano przez niego n a 
długoletnie więzienie. 

-

Hitlerowiec w nowym 
mundurze 

W niedzielę odbyły sic we Lwowie międzynarodowe wyścigi samochodowe- o Wielka Nagrodę Lwowa, zorganizowane przez Mało­
polski Klub Automobilowy. W kateg%rji wyśc igowej zwyc ięży ł jeden z najlepszych kierowców Europy, Niemiec Carraciola na „Alfa 
Romeo". Szybkość jego wozu nu prostych dochodziła do 160 km. na godzinę. Fotografia przedstawiachwilę startu na ul. Pełczyńskiej. 

Karjera i upadek „króla narkotyków" 
I hra\ faraonów ameryhanizu\e się 

Na optstoszaly po Sm serc i Le Goftica 
Jotd ikadt—cki wybrano nowego 
członka. Został nim Abel Bonnard zua-
:<y we Francji krytyk, powieidopisarz 
i poeu, laureat nagrody narodowej za 

poezje. 

Na Bliskim Wschodzie handel I za ..owocną" pracę na polu zatru-
' nielegalny narkotykami — kokai- | wanta społeczeństwa. 
Iną. opium, heroiną, etc. — kwitnie! Karjera Mustafy Nafei jest zai-
loddawna. Rozwinął sie on o s t a t - . s t e fantastyczna. Młody, inieli-
I nio potężnie w Egipcie, tak. iż stał gentny i energiczny Natei pracuje 
i sie wprost niebezpieczeństwem z początku na kolei jako urzędnik. 
. społecznem. ; Mała pensja i perspektywa powol-

Wszyscy . ca ły Egipt wiedział , 'nego awansu nie zadawala go. 
I że szmugiel narkotyków spoczywa [ Szuka zajęcia, klóreby pozwoliło 
• w rekach znanego milionera, zwa- mu zdobyć szybko majątek. Po-

nego ..królem szmuglerów", Mo- stanawia zająć się szmuglem nar-
hameda Mustaly Natei. Ale „król kotyków. 
narkotyków" urządzał sie tak Inicjatywa i pomysłowość oddają 
sprytnie, że władzom nie udawało rychło w jego ręce cały prawic 
się przez długi czas zdobyć d o w o - ! szmugie! zabronionych trucizn. 
dów przestępstwa. I Staje się on dostawcą „koko" na 

Aż wreszcie „Napoleon narko- ca ły Egipt i sąsiadujące kraje Bli-
ryków". jak go nazwał „Times",' skiego Wschodu. . W e wszystkich 
wpadł w sieci policji. Sad egipski m i a s t a c h Lewantu posiada Nafei 
skazał go i swoich ludzi i swoje filie; w oko-

na pięć lat więzienia j licach Aleksandrii i Kairu należą 
: | do Nafei wspaniałe wille, w któ­

rych znajdują się ukryte składy 
narkotyków. 

„Napoleon narkotyków", aby u-
łatwić sobie szmugiel, założył w ła ­
sną 

linię okrętową, 

w której brały również udział Ja-1 razem pod innem nazwiskiem, uni-
ko akcjonariusze znane osobisto-1 kał jak ognia pisania listów wła-

Wędrówka po ogrodach zoologicznych 
Nocne życie zwierząt — Elektryczne węgorze 

— Podstępni ladzie — Karpie, czy żarówki? 
W londyńskim ogrodzie Zoologicz-1 węgorzy do zapalania szeregu żaro­

wym wpromadzooo interesującą inowa- wek. Każdy »ęgorz produkuje JOO wolt 

sci ze świata finansów, nie podej­
rzewając celu przedsięwzięcia. 'Na 
okrętach przewożono świetnie u-
kryte i zamaskowane ładunki tru­
cizn: opjum, haszyszu, kokainy, 
heroiny. 

Nafei posiadał w Kairze labora­
torium chemiczne, urządzone we­
dług najnowszych wymagań nauki 
i techniki, w którem produkowano 
w wielkich ilościach wszystkie 
środki odurzające. 

Agenci Nafei. których utrzymy­
wał setki w różnych miastach, por­
tach, a nawet po wsiach, sprzeda­
wali narkotyki w detalu i hurcie. 
Miljony płynęły szeroką rzeką do 
kas Nafei, który stal się jednym z 
najbogatszych ludzi w Kairze, jak i 

snoręcznie, aby nie dać w ręce 
władz dowodów prze-iwko sobie. 

Tak żył „Napoleon narkotyków" 
przez kilkanaście lat, aż wreszcie 
powinęła mu się noga i karjera by­
łego urzędniczyny kolejowego 
przecięta została nożycami spra­
wiedliwości. 

Nowe mundury hitlerowskich oddziałów 
szturmowych, podobne do mundurów 
órmii angielskiej. Z pod munduru widns 

bronzowa koszula. •, 
: 1 . — — • 

Co wróża gwiazdy na dzień 22 czerwca? 
Interesujące spotkania i przeżycia 

Ranek obiecuje.™ 
ruchliwość umysło-iP 
uą i towarzyską, poj" 
noc przyjaciół, zna-' 
lotnych liib wspólni­
ków, kontakt zprzedĄ, 
;tawic:elami 

to sobie wymarzył . Posiadał wspa j artystycznego, 
niałe pałace, własny jacht, samo­
chody, żył wystawnie . 

uprawia! nawet !ilantrop]ę. 
Nafei był szalenie ostrożny: gdy 

podróżował w sprawach „handlo 

no­
we Hieie. pomysły i natchnienia. Dzi­
siejsze godziny ranne mogą nam przy­
nieść powodzenie towarzyskie, w za­
kresie pracy umysłowej i sztuki, ła­
twość wyrażania swych myśli w slo­

cie-
Oto, postano* io»o w- nocy urządzać 

dli p»Wcz«osci pokazy tych znerzaL 
które w dzień ip ą, a w nocy budzą sie 
do życia. 

* 
Paryski ogród Zoologiczny otrzy­

ma! w darze sześć wecorzów elektrycz­
nych (Electropborus Gymaoiicas). 

Są to zwierzęta, których tytko p;ąta 
czcić organizmu stoły do normalnych 
ronkcyj życiowych, pozostałe cztery 
»iąte są a ł — I norami, wytwarzajaće-
•> eJefciryczaoić. 

Z'»lcgowie paryscy używają tych 

Warszawskie minawki sądowe prądu. 
Węgorze te wolą, jednak, zużywać 

swój prąd na zabijanie karpi, które na- i 
siepnie pożerają, reż na zasalanie żaró­
wek. 

Wobec tego. podstępni zoologowie, 
chcąc zmuś ć negorza do zasilania ża-, 
tówek. rzncają do wody prze*r:oty posarda dla ztotei mamony 
kształra karpi, a które w istocie są ka­
blami ełektryczuemi. Węgorze, nie prze-
wKiujajce jeszcze fałszu ludzi, dają się 
na to nabrać: rzucają sie na pseudo-
karpie i - _Jarm>ka się zapala. .'branży jajczarskiei. Pogardzić psia-

Od czasu do czasu dają im na p-cie- krew z forsą tatuma, wydać je 

wych". meldował się za każdym »'ie '•* Pî m-ie i zainteresowania arty­
styczne. 

Trzeba jednakże zastrzec, że godz 
9-ta przyniesie też wpływy ujemne 

Ks ąifti go zgubiły 
On jest taki coś artysta a propos 

ma­
wiała panna Regina Fiszbeinówna o 
swym narzeczonym Safcu Rabrnowi-
oeo. 

— To nie sztuka jest — odpowiadał 
jej ojciec p. Dawid P. poważny kupiec 

che prawdziwego karpia. 

Po anrohu na Matuszke 

/ f^^Ah j $L& i Wi 

— 

na różne zachciewalkl, 
t̂o każdy potrafi. Ale co się dotyka za-

• robić i rozszerzyć interes to Salek jest 
mały dzieciak, now-oporodek możno po 
wiedzieć i za co się pytam ja mam go 
dać te 10 tysięcy złotych. 

— Piętnaście, o wiele mnie ucho nie 
zmyła, panie VI — wtrącił się pewne 
go razu młody Rabinowicz. gdyż roz-

• mowa toczyła się w jego obecności. 
i Pan me jesteś artysta, pan jesteś 
I poeta żyjący z marzeniem. 
i Piętnaście tysięcy, a dwanaście to 
już nie będzie?.' 

— 1 czternaście dzewięćset dzie­
więćdziesiąt dziewięć, groszy dziewięć 
dziesiąt me będzie też. 

— zięciowie teraz stanieli. 
— Nie zaprzeczam się z panem: za­

leżne jakie:: kupcy, kuśnierze, krawcy 
i aplikanty adwokackie 

Ale my pisarze poszliśmy w gore. 
Słyszałeś pan o niejakiego Weyssen-
hoffa? 

— Którego, tego z Dzielnej, co z 
bitym drobiem handluje? 

— Ne. o l:terata się mówi, który 
główny los wygrał na konkursie, z po 
wodu napisał powieść „Sobol i pan­
na". 

— Który Sobol, Maurycy Sobol z 
Karmelickiej, czy jego brat Kuba So­
bol z branży gumianej? 

— Nie o taki Sobol się mówi, tu 
idzi' 

0 dziką zwierzynę. 
— Kuśnierza Sobola me znam. 
— Uj tatunia jest człowiek starą da 

tą, i na literaturze się nie zna, mów­
cie z nim Salek odrazu o interesach. 

Właśnie o interes s ę rozchodzi jak 
Laki Weyssenhoff odrazu zarabiał 10 
tysięcy złotych za jedną książkę, to ia 
zarobię 30, bo chce wydawać dwie. ja 
jestem autor, ale nie będę się podpisy 
wać na książkę co nikogo dziś nie po­
trzebna, ja wydam rzeczy praktyczne. 

Pierwsza się nazywa „Nowa ustawa | 
o ochronie lokatorów i sublokatorów, 
druga to będzie ..letni rozkład jazdy 
wszystkich pociągów na Hnii Warsza­
wa — Otwock" 

Oczarowana narzeczona z zachwy­
tem wpatrywała się w drogiego auto­
ra I wydawcę, oboje tak się rozmarzy 
li o przyszłych sukcesach dziel pana 
Salki, że wkoricu stary Fiszbein roz­
palił się do tego interesu 

1 wszedł do spółki 
z udziałem 1.000 złotych. 

To było początkiem końca. Otrzyma 
wszy pieniądze p. Rabinowicz więcej 
nie zjawi) się u swego niedoszłego 
teścia, nadesłał tylko list stwierdzają­
cy że z powodu kryzysu interesy wy­
dawnicze idą kiepsko, wobec czego 
nietylko nie może oddać owego 1000 
złotych, ale również nie ma odwagi. 
się żenić. 
• Stary Fiszbein wpadł w wściekłość 
odwiedził literata w mieszkaniu, po­
darł mu dwieście egzemplarzy letniego 
rozkładu i - -

nową lasną marynarkę. 
Na tern tle właśnie odbyła się roz­

prawa w sądzie grodzkim. Za najście 
domu i pobicie p. Fiszbein skazany zo 
stal na 14 dni aresztu 

dopiero po tym terminie nastąpi zmiana 
na lepsze. Natomiast o jrodz. 9-ej mo­
żemy być narażeni na straty, nieporozu 
mienia we współdziałaniu lub w sto­
sunkach 2 osobami wytel stolącemi — 

I a może się również wówczas zazna­
czyć skłonność do ekstrawagancji. 

Południc przynosi niezłą passę — 
zwłaszcza w sprawach finansowych, 

handlowych lub dotyczących pracy u-
niyslowej. Zwłaszcza koło gódz. 14-ej 
możemy przeżywać jakieś zmiany nai 
lepsze, interesujące spotkania lub wy-

l I uarzenia. Jest to odpowiedni czas do 
" załatwiania w'szclkich spraw urzędo­

wych, stosunków z przedstawicielami 
państwowości, wynalazcami, uczonymiy 
a także załatwiania interesów dotyczą­
cych lotnictwa,radia, kina, oraz wszel­
kich poczynań ryzykownych. 

Godziny poobiednie również nieźle 
iię przedstawiają, natomiast wieczór 
koło godz. 20-ei może dać powód do 
niezadowolepia a później — przynieść 
lirobnc rozczarowania lub kaprysy. 

Dziecko dziś urodzone — będzie bar­
dzo utalentowane w kierunku artyslycz-
i; i uzdolnione do języków; okaże w 
życiu zamiłowanie do ostentacji i roz­
rywek. J. S. D. 

WINSZUJEMY: 
Dziś: Paulinie. 
Jutro: Zenonowi. 

Bezrobocie \est k l ę ską 
do walki z którą winien stanąć 
•HBMMBricały naród 

Katastrofalny pożar 

Radio warszawskie 
DZIŚ 

Matuszka, skauany został za zamach na pociąg na 6 lat więzienia, 
mimo ostrego sprzeciwu ekspertów psychiatrycznych, którzy zgo­
dzili sie na to, ze zamachowiec jest obłąkany. Na zdjęciu: Matuszka 

wychodzi ztali sadowej, 

WARbZAWA. (Dług. fali 1411.8 m). 
1138: Sygnał czasu. Hejnał z Krako-

»a. 
12.4S: Płyty. 
UJS: D. c. płyt. 
15.10: PIjrtT. 15.40: Audycja dla 

dzieci. 
16.06: Płyty. 16.40: Skrzynka poczto 

»a. 
17: Koncert. 
1S: Odczyt „Sport w życiu młodzie­

ży'. IS.20: Mnzyka lekka. I. B. ReMeld: 
Wesoła dziewczyna — pa»o dobie. 7. 
L Geiger: „Ki A — do Z" wiąztcia u-

Rodriguez: 
4. Sinding; 

lubionych mełodyj. 3. M 
La Cuntparsita — tango. 
Szmery wiosenne. 5. H. Tobias: Kiedy 
widzę Marie — fox. 6. Margułies: Na-j 
la-ża — slow - fos. 7. R. Benatzky: 
(Jrinzing — pieśń. 8. G. Becce: Inler-
•tiezzo liryczne. 9. Bcndix: Taniec der­
wiszów. 

19: ..Szkoła Podchorążych piechoty". 
19.45: .Skrzynka pocztom a rolnicza". 

20: Koncert chóru ukraińskiego. 20.45: 
Nowela „Widzenie". 

21: Recital lorlepianowy Zb. Drze-
w ieckiego. 

22: Muzyka taneczna. Z2J0: D. c m0 
zykj tanecznej. 

Przed kilku diiismi w Rotterdamie wybuchł olbrzymi pożar magazy­
nów. Podczas gaszenia zatruło s ię gazami kilkunastu strażaków, 

Na zdjęciu akcja ratunkowa podczas groinej katastrofy, 
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Rok XIII. Środa 22 czerwca 1932 r. 

Pod hasłem wytężonej pracy publicznej 
w Imię szczytnej ideologii Wodza Narodu Marszałka Piłsudskiego 
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W niedzielę, dnia 19 bm. od­
było się w Białymstoku posie­
dzenie pełnej Rady Powiato­
we) Bezpartyjnego Bloku Współ­
pracy z Rządem z powiatu Bia­
łostockiego z udziałem p.p. po­
słów; Jaroszewicza i Walew­
skiego. 

Po zagajeniu obrad Zjazdu 
przez p. posła Walewskiego po­
wołano na przewodniczącego 
p. Małyszkę, pbczem Naczelnik 
Wydziału miejscowej I z b y 
Skarbowej p. Majkowski zazna­
jomił zebranych w sposób tre­
ściwy i wyczerpujący o ulgach 
podatkowych, udzielonych o-
statnio przez Rząd płatnikom 
na wsi i w mieście. Zkolei p. 
poseł Jaroszewicz wygłosił re­
ferat o pracach ubiegłej sesji 
parlamentarnej, kładąc przede-
wszyslkiem nacisk na sprawy 
gospodarcze. 

W dyskusji, jaka się następ­
nie wywiązała zabierał głos sze­
reg delegatów, poruszając za­
równo sprawy ogólno-pantwo-
we, jako tet lokalne postulaty. 

Zkolei p. poseł Walewski o-
mówił wyczerpująco sytuację 
międzynarodową, jako też cele 
i zadania członków Bloku Bez­
partyjnego w chwili obecnej. 

W dalszym ciągu dyskusji 
p.p. posłowie Jaroszewicz i Wa­
lewski udzielali wyjaśnień na 
poszczególne zapytania, oraz w 
sprawach przez Zjazd poruszo­
nych. 

Zjazd wybrał Prezydium Ra­
dy Powiatowej w następują­
cym składzie: p.p. Wigura Wi­
told—prezes, Wasążnik Franci­
szek, Dr. Hankiewicz, Pajołek 
Franciszek. Wybrano również 
przewodniczących sekcyj: go­

spodarczej — p. poseł Jarosze­
wicz, kulturalno-oświatowej — 
p. Radziukiewicz, samorządo­
wej—p. Wyrzykowski. 

Wśród przyjętych rezolucyj 
zasługuje na uwagę następującą: 
„Zebrani członkowie Rady Po­
wiatowej B.B.W.R. łączą się ze 
swemi radotnemi uczuciami z 
polską ludnością Górnego Śląska, 
która obecnie święci 10-lecie 
przyłączenia swej prastarej Zie-

micy Piastowskiej do Macierzy. 
Zebrani stwierdzają uroczy­

ście nierozerwalność Śląska z 
resztą Polski i ślubują niezłom­
nie swą gotowość w obronie 
tej najstarszej polskiej ziemicy, 
na którą czyha zaborczy imper­
ializm niemiecki. 

Zebrani stwierdzają, iż bez­
czelne wichrzenia niemieckie są 
groźbą dla pokoju światowego 
i jedyną przeszkodą dla istotnej 

stabilizacji powojennych sto­
sunków, tak potrzebnych dzi­
siaj całej cywilizowanej ludz­
kości". 

Zamykając obrady Zjazdu, 
który zakończono serdeczną 
manifestacją na cześć Najjaśniej­
szej Rzeczypospolitej, Pana Pre­
zydenta i Marszałka Piłsudskie­
go, p. poseł Walewski wezwał 
obecnych do wytężonej pracy 
publicznej w imię ideałów, 
przekazanych nam przez Wo­
dza Narodu Józefa Piłsudskiego 

Ul dążeniu do uzupełnienia wiedzy 
Zakończenie kursów dokształcających 

DLA PODOFICERÓW ZAWODOWYCH 

Jak młodzież harcerska Obchodziła w Białymstoku 
Dzień Harcerza" 

W dniu 19 b. m. harcerstwo 
miejscowe obchodziło dzień 
swego święta. Po zbiórce huf­
ców harcerskich na placu szko­
ły powszechnych Nr. 1 (ul. Pa­
łacowa Nr. 2) odbył się prze­
gląd drużyn przez Przewodni­
czącego Zarządu Oddziału p. płk. 
dypl. iCmicic-Skrzyńskiego, któ­
ry z kolei przyjął raport. 

Kto staje do pobory? 
Dziś 22 b. m, poborowi roczn. 

1911 o nazwiskach na pocz. lit. 
S., którzy mieszkają na terenie 
I i II Komisariatu P. P. 

Jutro 21 bm. poborowi roczn. 
1911 o n zwiskach na lit. S za­
mieszkałych na terenie I Ii i IV 
Komisariatu P. P. oraz poboro­
wi o nazwiskach na lit. Z. roczn. 
1911, 1910 i 1909 z całego tere­
nu OT. Białegostoku oraz star­
szych. 

Twój obowiązek być członkiem L.O.P.P. 

O godz. 8,30 młodzież' har­
cerska złożyła na płycie Nie­
znanego Żołnierza piękne wień­
ce, oddając hołd Tym, którzy 
polegli. Bezpośrednio potem od­
prawione było nabożeństwo w 
kościele Św. Rocha celebrowane 
przez ks. kanonika Abramowi­
cza, który dokonał aktu poświę­
cenia proporca XII B.D.H., któ­
rego rodzicami chrzestnymi byli 
pani Starościna H. Mieszkow-
ska i p. dyr. T. Tenczyński, 
oraz poświęcenie sztandaru dru­
żyny żeńskiej. Rodzice chrzestni 
p. Sandomierska i p. dr.1 Cz. 
Karwowski. 

Po przemówieniu ks. kan. 
Abramowicza i p. Star. Miecz­
kowskiego odbyło się przyrze­
czenie harcerzy i harcerek, po-
czero'po odśpiewaniu Roty hu­
fiec harcerski męski odmasze-
rował przy dźwiękach orkiestry 
kolejowej na stawy marczukow-
skie, gdzie nastąpił drugi pod­
niosły moment—poświęcenia 14 
kajaków d r u ż y n y żeglar­
skiej. 

Nowy wicewojewoda białostocki 
P. Stanisław Michałowski ur. 

w Tarnopolu w 1881 r., gdzie 
też ukończył szkołę średnią, a 
następnie Wydział Prawny na 
Uniwersytecie Lwowskim. Po 
ukończeniu studjów poświęcił 
się pracy w administracji, wstą­
piwszy do ówczesnego Namie­
stnictwa b. Galicji.' 

Już w czasie wojny świato* 
wej został mianowany starostą 
i pozostał na tern stanowisku 
w chwili wskrzeszenia Państwa 
Polskiego, w Jaworowie, Sa­
noku i Przemyślu, ostatnio był 
Starostą Powiatowym w Prze­
myślu skąd został przeniesiony 
do Białegostoku na stanowisko 
Wicewojewody. 

Niezależnie od pracy zawo­
dowej p. Michałowski praco­
wał na niwie społecznej i w 
wyniku tej działalności na po­
przednim terenie pozostawił 
szereg instytucyj, a mianowicie 
Ośrodek Zdrowia i Opieki Spo­

łecznej wzorowo zorganizowa­
ny i urządzony w Nieżankowi-
cach, w po w. przemyskim, Dom 
Żołnierza w Sanoku i Prze­
myślu, Poradnię (Przeciwgruźli­
czą w Sanoku. Zaznaczyć na­
leży, że wszystkie te zdobycze 
na polu pracy społecznej są 
wynikiem akcji społecznej, zor­
ganizowanej przez p. Wicewo­
jewodę Michałowskiego bez ko­
rzystania z funduszów państwo­
wych lub samorządowych. 

W powiatach, w których pra­
cował pozostawił gęstą sieć 
świetlic strzeleckich, zaopa­
trzonych w biblioteki, radio­
odbiorniki i inne urządzenia 
kulturalne. Ostatnio zorganizo­
wał w Przemyślu „Związek Pol­
skiej Młodzieży Demokratycz­
nej Szkół Wyższych", co ze 
względu na miejscowe stosun­
ki polityczne ma bardzo donio­
słe znaczenie. 

Za swą niezmordowaną i wiel-

- Zjazd Regionalny Grupy Posłów i Senatorów 
w Białymstoku 

ce zasłużoną działalność na polu 
pracy państwowej i społecznej 
został p. Michałowski odzna­
czony Krzyżem Oficerskim orde­
ru „Polonia Resłituta". Odcho­
dzącego na obecne stanowisko 
społeczeństwo przemyskie że­
gnało z gorącym żalem. 

Po podniesieniu sztandaru 
p r z e m ó w i ł do zgromadzonej 
młodzieży i g o ś c i p. Sta­
rosta Mieszkowski, podkreśla­
jąc znaczenie tego momentu 
w naszem życiu, a życiu mło­
dzieży w szczególności i czy­
niąc zadość tradycji nadawał 
każdemu k a j a k o w i nazwę. 
Chrzestnymi rodzicami poświę­
conych kajaków byli zuchowie 
z XIV Gromady Zuchów przy 
szkole p. Woźnickiej. 

Po południu odbyła się w 
parku im.ks. J. Poniatowskiego 
wielka zabawa, na której było 
wiele atrakcyj harcerskich. 

Dnia 18 bm. w lokalu szkoły 
powszechnej przy ul. Mazowiec­
kiej Nr. 33 nastąpiło zakończe­
nie wykładów na kursach do­
kształcających dla podoficerów 
zawodowych. Obecni byli płk. 
dypl. Kmicic - Skrzyński D-ca 
Brygady Kawalerji i D-ca Gar­
nizonu, por. Oyrzyński kierow­
nik oświatowy przy komendzie 
garnizonu, cały Zarząd Polskiego 
Białego Krzyża z p. B. Doro-
żyńską na czele, kierownik Sek­
cji Kuituralno-Oś wiato wej Ma­
gistratu p. M. Goławski, prze­
wodniczący Komisji egzamina­
cyjnej ławnik p. M. Motoszko oraz 
kierownictwo i personel kursu, 

Dłuższe przemówienie wygło­
sił płk. Kmicic-Skrzyński, pod­
kreślając znaczenie kursów dla 
podoficerów zawodowych, oraz 
doniosły fakt uzyskania przez 
nich kwalifikacyj naukowych w 
ciężkich warunkach wobec jed­
noczesnego pełnienia służby 
wojskowej. Ponadto mówca po­
dziękował Polskiemu Białemu 
Krzyżowi, nauczycielstwu i Ma­
gistratowi. 

Mecenasowa Dorożyóska zło­
żyła sprawozdanie z kursów. 
Zapisało się 112 słuchaczy. Kurs 
trwał od 12.X 1931 r. do końca 
maja b. r. W dwuch grupach 
odbyło się 1092 lekcy) w za­
kresie V i VII oddziałów szko­
ły powszechnej. 

Do egzaminów dopuszczono 

87 podoficerów. Świadectwa z 
zakresu V oddziału otrzymało 
51, zaś z zakresu VII.-31. Kurs 
ten był samowystarczalny. Bud­
żet opiewał na 7.262 zł., z cze­
go na zakup podręczników wy­
dano 1.165 zł. 86 gr. Ponieważ 
nie cały budżet został wyko­
rzystany, przeto nadwyżkę po 
pokryciu wydatków podofice­
rowie przeznaczyli: 300 zł. na 
rzecz Polskiego Białego Krzyża, 
234,75 zł. na bojowy samolot 
„Wiarus" i 234,75 na budowę 
łodzi podwodnej im. Marszałka 
Piłsudskiego. Po kilku innych 
przemówieniach uroczystość zo­
stała zakończona wspólną foto­
grafią. 

PO EUROPIE BEZ ZAGRANICZNYCH PASZPORTÓW I WIZ 
W y c i e c i R i raorsKie l inj i G d y n i f A m e r y K t 

DO FRANCJI ZACHODNIEJ Ceny od zł. 400. 
(Ang!ja, Francja, Holandia) 
od dnia 15 sierpnia do dnia 29 sierpnia b. r. 
DWA DNI W KOPENHADZE Ceny od zł. 100. 
od dnia 6 sierpnia do 9 sierpnia b.r. 
PO MORZU PóŁNOCNEM Ceny od zł. 400. 
(Danja, Norwegia, Szkocja, Anglia, Belgia) 
od dnia 5 sierpnia do dnia 19 sierpnia b. r. 
NA PLAŻE NADMORSKIE Ceny od zł 480. 
(Anglja, Belgia, Holandia) 
od dnia 23 lipca do dnia 11 sierpnia b.r. 

Sprzedaż biletów i informacje w biurach Linji Cdynia-Ameryka w 
Warszawie, ul. Marszałkowska 116. w Gdyni—u!. Waszyngtona, oraz Agen­
cjach turystycznych. 

Rozgłośnia w ogrodzie miejskim zamikła 
Wskutek uszkodzenia trans-1 ogrodzie miejskim nieczynna bę-

formatora w aparaturze mega- dzie prawdopodobnie do piątku. 
tonowej, Rozgłośnia Miejskiego Naprawa zostanie uskutecznio-
Uniwersyfetu Powszechnego w | na w Warszawie. 

!» Dzień kultury rosyjskiej 
w teatrze „Palące" 20 czerwca 1952 r. 

f» 

W dniu dzisiejszym odbędzie 
się w Białymstoku Zjazd Po-
iłów i Senatorów Bloku Bez­
partyjnego Współpracy z Rzą­
dem z naszego Województwa. 
Zjazd zajmie się przedewszy-
stkiem omówieniem spraw go­
spodarczo-społecznych dotyczą­
cych naszego terenu oraz spra­
wami organizacyjnymi Bloku. 

Na zaproszenie Prezydium 
Grupy wezmą również swój 
udział w obradach p.p. Prezes 
Izby Skarbowej w Białymstoku 
p. Bruckner oraz sekretarz Wo­
jewódzkiego Komitetu dla Sprav 
Finansowo Rolnych, którzy za 

Nowa ofiara 
Kąpieli 

Wczoraj o godz. 15^ej w rze 
ce Supraśl w pobliżu wsi No-
wodworce podczas kąpieli na­
trafił na głębię i utonął 36-letni 
Le]b Frydman, mieszkaniec m. 
Bia egostokn (nL Nowy Świat). 
Zwłoki wydobyto z wody i prze­
wieziono do mieszkania. 

Zapisujcie s ię 
na członków P.c.K. 

poznają Grupę 
białostocką z 
skarbowemi i pomocy rolnej w 
naszem województwie. 

Obrady Zjazdu rozpoczną się 
o godzinie 11-ej rano w lokalu 
Bloku Bezpartyjnego (Rynek 
Kościuszki Nr. 7.) 

Koncert w teatrze 
można bezsprzecznie zaliczyć 
do najciekawszych i najwięcej 
udanych imprez w bieżącym 
sezonie. 

Na początku p. Miciełowska, 
w treściwym i literacko-iadnie 
ujętym referacie, obficie prze­
platanym urywkami z poezyj 
Puszkina, wypukłe i z piękne-
*mi modulaciami głosu naszkico­
wała trzy zasadnicze etapy roz­
woju kultury rosyjskiej, pod­
kreślając ogólno-światowe zna-

jczenie literatury i sztuki rosyj-
iskiej, którą w chwili obecnej 
podziwia Paryż. 

parlamentarną | Następnie Chór Kościoła Pra-
zagadnieniami j wosławnego w Białymstoku ze 

spokojną prostotą odśpiewał 
szereg pieśni rosyjskich. 

Istną rewelacją był występ 
p. prof. Krzyżanowskiej. Jej 
świetna stara włoska szkoła 
zwycięsko wychodzi z ognio-

Patlstwowe Zakłady Inżynierii 
K O M U N I K A C J A A U T O B U S O W A 

ROZKŁAD JAZDY 
NA LINJACH PODMIEJSKICH 

L i n j a B i a ł y s t o k — S u p r a ś l 
Odjazd z SupraSla 

7, 9, 1 2 » , 16«5,19"), 20, 2120'), 22 
Odjazd z Białegostoku 

6, 8, 1115, 1 5 ( 1730-) 19,2030-), 21 
*) kursuje tylko w soboty niedziele i święta. 

L i n i a B i a ł y s t o k — W a s i l k ó w 

Palące" wej próby czasu. Oglądając tę 
całą srebrną postać szczere zdzi­
wienie ogarnia słuchaczy z po­
wodu jej silnego i czystego gło 
su, o bardzo szerokiej skali, 
nadzwyczaj wyraźnej dykcji.,. 
i rzadkiej pamięci. Pani Krzy 
żanowska wykonała dużą ilość 
przepięknych romansów i pie­
śni Czajkowskiego, Rachmani­
nowa, Areńskiego, Blejchmana, 
zdobywając prócz entuzjastycz­
nych oklasków, bukiet kwia­
tów i tajemnicze zawiniątko, 
spowite w narodowe kolory ro­
syjskie. 

Po przerwie odegrana zosta­
ła jednoaktowa komedia nie-
zrównandgo Czechowa „Oświad­
czyny". Świetny zespół—(p. Ka-
welin, pani Waśkiewicz i p.Bud-
berg) z wielką werwą i humo­
rem wprost artystycznie, wyko­
nał tę arcydowcipną sztukę, 
która bez względu na czas i 
nowoczesne prądy, wywołuje 
co chwilę homeryczne wybu­
chy szczerego śmiechu. 

Świetny kontrast stanowiły 
melodeklamacje utalentowanej 
p. Ogniewoj, która w drama­
tycznych wierszach na tle po­
nurych melodyi Rachmaninowa 
i Czerepnina, przypomniała swo­
im rodakom o ciężkiej doli ich 
ojczyzny i twardym losie ro­
syjskiej emigracji. 

Odjazd z Białegostoku 
G o d z . 630, 930,1730, 1930, 2230') | 

"; w piątki nic konnic. 

L i c i j a B i a ł y s t o k 
Odjazd z Białegostoku 

Godz. 730, 12, 19 

Odjazd z Wasilkowa 
Godz. 7, 10, 18. 20. 23") 

— C h o r o s z c z 
Odjazd z Choroszczy 
Godz. 830, 13, 20. 

L i n i a B i a ł y s t o k — Z a b ł u d ó w 
Odjazd z Białegostoku Odjazd z Zabłudowa 

Godz. 7, 9"ł. 15, 21"! | Godz. 7«, 1030, 1630, 22") 
*) w soboty » " kursuje. 
") w piątki nie kursuje 

T e a t r „ P a l ą c e " 
Tiilr Objłzdił] Unn. Uo|. liiłutiiliiii 

pod dyrekcją Józefa Krokowskiego 
i Kazimierza Opalińskiego 

W czwartek do. 23 czerwca b. r. 
o godz. 8 min. 45 wiecz. 

(Iłode Małżeństwo 
komedia w 3-ch aktach 

L o u i s a V e m e u i U ' a 
Szczegóły w afiszach 

Ceny zniżone od 40 gr, do zł. 2.50 
Bilety do nabycia w kasie teatru 

Na zakończenie chór bałała­
jek w narodowych strojach o-
degrał bardzo gładko i popraw­
nie kilka pieśni rosyjskich, a 
wreszcie p. Turecka przy dźwię­
kach bałałajek, mandolin, gitar 
i gęśli majestatycznie i z wdzię­
kiem „pływała jak łabędź w 
tańcach ludowych. * 

Wypełniona po brzegi sala 
oraz rozbawione i wesołe twa­
rze kazały zapomnieć o kryzy­
sie i wszelkich zmorach dnia 
dzisiejszego i były dostateczną 
nagrodą za staranie i energję 
miejscowego rosyjskiego komi­
tetu. A. F. 

Widowiska 
Apollo—Greta Garbo w filmie 

„Romans". 
Gryf — „Królowa dancingów". 
Modern — „Czarujący chło­

piec", f 
Polonja — „Dr. Massena". 

Dyżury nocne aptek 
Dziś pełnią dyżury apteki: 

O. Gessnera, Lipowa 18 i B-ci 
Kuryckich, Sienkiewicza 34. 
Nocne pogotowie lekarskie 

tel. 5-03 „Linas Hacedek". 

LECZNICA 
LEKABZY-SPECJAL1STÓW 

Białystok, Maiowiecka 5 (Sitnoy 
Rynek) UL 1.38. 

P o r a d a 3 s ł . 
Wszystkie speclalnolci: Choroby we­
wnętrzne, nerwowe, dzieci porady dla 
matek karmiących, akuszerja, kobiece 
1 porady dla ciężarnych, chirurgiczne. 
skórne i weneryczne, oczu. nosa. gardła 
1 OKO. Oraz gabinet dentystyczny. 
Rentgen, analizy, leczenie światłem 
1 elektrycznością po cenach lecznicow. 

Do|azd autobusem D . 

Obwieszczenie 
Sąd Okręgowy jako rejestrowy 
obwieszcza, iź do rejestru han­
dlowego działu A wciągnięte 
zostały następujące dodatkowe 

zgłoszenia pod nr. nr.: 
(Ciąg dalszy) 

W dniu 12 maja 1932 r. 
251. Firma 'przedsiębiorstwa: 

„Aleksander Lewiński i S-ka, 
dzierżawa fabryki dykt „E. Has-
bach" Białystok Dojlidy, Spółka 
z ograniczoną odpowiedzialno­
ścią". Przedmiot:. eksploatacja 
fabryki dykt klejonych. Siedzi­
ba: Białystok, ul. Dojlidy 24. 
Kapitał zakładowy spółki wy­
nosi 5.000 (pięć tysięcy zł.) po­
dzielonych na 4 udziały po 1250 
złotych każdy. Zarządcami spół­
ki są udziałowcy: Sergjusz Has-
bach, przy ul. Dojlidy 22-a, Mar­
ia Hasbach, tamże pod nr. 23 i 
Aleksander Lewiński, ul. Czę­
stochowska 1 w Białymstoku 
zamieszkali. Wszelkie zobowią­
zania, umowy, weksle, czeki, 
przekazy, pełnomocnictwa oraz 
pokwitowania z odbioru należ­
ności firmie przypadających win­
ny być podpisywane pod stem­
plem firmowym przez wszyst­
kich zarządców łącznie. Kore­
spondencję w imieniu i pod 
stemplem firmy ma prawo pod­
pisywać jeden kłórykdwiek-
bądz z zarządców spółki, jak 
również otrzymywać towary i 
ładunki z kolei, komór celnych 
i skąd wypadnie. Przedsiębior­
stwo jest spółką z ograniczoną 
odpowiedzialnością, zawartą w 
dniu 11 maja 1932 r. na okres 
czasu do do dnia 31 maja 1933 r. 

W dniu 24 maja 1932 r. 
252. Firma przedsiębiorstwa: 

„Młyn elektryczny „Hel ios" 
spółka z ograniczoną oopowie-
dzialnością". Przedmiot: prowa­
dzenie i eksploatacja młyna 
elektrycznego, dzierżawionego 
od Sary i Dawida Kanów. Sie­
dziba: Bielsk Podlaski, ul. Mic­
kiewicza 96. Kapitał zakładowy 
spółki stanowi 6.000 zł. podzie­
lonych na 60 udziałów po 100 
zł. każdy. Zarządcą spółki jest 
Moszko Pentman, zam. w ni. 
Brańsku pow, Bielsk Pódl. ul. 
Sienkiewicza 42. Wszelkie zo­
bowiązania w imieniu spółki, 
weksle, żyra, czeki, pełnomoc-, 
nictwa, umowy oraz akty no­
tarialne i hipoteczne jak rów­
nież pokwitowania z odbioru 
kwot pieniężnych spółce przy­
padających, korespondencji, 
przesyłek, towarów i ładunków 
ma prawo podpisywać pod 
stemplem firmowym zarządca 
Moszko Pentman samodzielnie. 
Przedsiębiorstwo jest spółką z 
ograniczoną odpowiedzialnością, 
zawartą w dn, 23 maja 1932 r. 
na czas nieograniczony i dzia­
łalność swą rozpoczyna od dn. 
1 czerwca rb. 

(Dokończenie nastąpi). 
-X  

Br. A. KŁNIG 
U R O L O G 

Choroby nerek, picbsrza i msczopłGiowe 
B I A Ł Y S T O K 

Kilińskiego 13. tel. 13-91. 

Dr.M-Kanel 
Cttrikj HiirTizu, iMne i RiuiiMia-. 
Przyjmuje od godz. 9—1 l od 5—8. 

Kobiety od godi. 4—5 p.p. 
•I. Sttaalntau 17 (t>«rf»t| ul. 5-M. 

OfliKiiii Iraku 

Zgubiono kartę rze 
mieslniczą Nr. 

rej. 808 wyd. przez 
Starostwo Grodzkie 
na imię Borucha 
Djamenta zam. ul. 
Warszawska 32-a 
m. 3. 

DO wynajęcia ma 
łe mieszkanie 

umeblowane 
dzielnem wejście 
dla samotnego ul. 
Podleśna 1. 

Zgubiono patent 
IV kategorji na 

Imię Lizy Mazur. 
Sienny Rynek. saaaaaaaaaoBOsasasasaaaaBaaayaaTaaSBBaaaaSaal i w p i ą t k i n ie Kursuje. f aBvnosn«vsnBSSBmBnBnBBaaaaBnBBnossssaoBoaaa«BBBk m. J. sienny i\yne». 

Wydawca i redaktor: MARJA LUBKIEWICZ-LF.WANDOWSKA. Polskie Zakłady Graficzna „Dziennik Biał." "Legionowa 1, Tclef. Nr. 11. "Redaktor odpowiedaialnyi Anloal Piotrowski 

H 


